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Taki jest tytuł najnowszej płyty Cecylii Bartoli zawierający znane i lubiane arie z oper Vivaldiego, 
Mozarta, Haendla, Belliniego i Rossiniego. W albumie znajduje się także nigdy wcześniej 
niepublikowane nagranie nowej interpretacji arii Rozyny Una voce poco fa z Cyrulika sewilskiego 
Gioacchino Rossiniego - partii która przyniosła Bartoli sławę i status gwiazdy światowej opery. 

Ta znakomita śpiewaczka utrzymuje się od lat na szczycie światowej listy najbardziej 
poszukiwanych głosów. Jej występy zawsze i wszędzie przyjmowane są owacyjnie przez 
publiczność i krytyków chwalących artystkę nie tylko za piękny głos, ale również za wrażliwość 
i stylowość interpretacji. Szczególne ceniona jest Bartoli za dużą kulturę muzyczną fantastyczne 
frazowanie i precyzję wykonywania koloraturowych ozdobników. Kunszt wokalny sprawia, że 
słucha się jej śpiewu z prawdziwą przyjemnością.

Podobnie jest w przypadku tego albumu, gdzie dobór arii pozwala zaprezentować w pełni 
możliwości wokalne Bartoli, której głos zachwyca piękną barwą, wyrównanym w każdym 
rejestrze brzmieniem, znakomitą ekspresją i wokalną maestrią, bez której nie ma co marzyć o 
sukcesie w wykonywaniu tych arii. Z tych względów prezentowane arie brzmią świeżo i naturalnie 
co najpełniej słyszy się nie tylko w ariach Haendela i Vivaldiego, ale również we fragmentach 
z dzieł Mozarta, szczególnie w Voi che sapete z Wesela Figara i słynnym duecie La ci darem la 
mano z Don Giovanniego, w którym dodatkowo podziwiamy kunszt Bryna Terfela. Lekkość, 
wdzięk i precyzja koloraturowych pasaży, to największe atuty wspomnianej wyżej nowej 
dynamicznej interpretacji arii Rozyny Una voce poco fa oraz lirycznego duetu Ah! Non credea 
mirarti  z Lunatyczki, gdzie towarzyszy jej tenor Juan Diego Flórez. Na koniec zostawiłem sobie 
wyjątkowy kąsek, czyli arię Casta diva z Normy, zaśpiewaną z wielką klasą, gdzie Bartoli ujmuje, 
klimatem, subtelnością nośnego piana oraz swobodnym prowadzeniem frazy oraz pewnością 
koloraturowych pasaży.               


